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*: K R A K O W A  usi*  17 PAŹDZIERNIKA 1827 ROKU we ŚRODĘ

2  fParszaidy d. 8  Października.

JW . Jenera ł-P ótaczn ik  , Adiutant J. C , 
M» D yitlidow , przybył d o  tuteyszey Sto* 
fcey,

W iadotnó 8 licznych  żlflifdw bistoty* 
W hyctij źsr w dawnieyszych WieTcafchi w wie* 
lii mieysCacb ńa żietrii P fH s k ie y s z c z e g ó l-  
tirSy iaś w lyrakóWSkierti , Pozńańskiem; a 
fiaWet -M azow ieckiem  istniały winnice' t  któ­
rych  vtri,nfl W ytłaczano: łeez wielokrotnie!
przez napady Tatarów i pustosząc* W ow ych  
Wiekach woyńy będgc n iszczone, w końca 
caiłkowicie- zostały zaniedbane, C dy  Skut­
kiem  troskliwe?}’ staranności opiekuńczego 
Iłr jd u  żadna prawie gałęź przemysłu rtie 
iest zaniedbana, nie! przepona ni atto w w iełr 
ta ieyscacb ' kraia i z prowadzonych z zagra­
nicy 1-rforoś-łi svifjflyt?h czynie doświadczeń, 
4 założona w ogrodzie Rzędow ym  Warsza- 
trskim na spadzi-stości yszgórza w otwarłem 
rnieyscu w in n iczka , chociaż dopiero Od 2 
lat sę do riiey sprowadzone z Francyi lato^ 
^ l e ,  tak obfii-r plon w ydała , że z pozosta­
ły ch  od użycia g r o n , w ytłoczony na próbę 
m oszcz 35 garcy przyniósł. Lubo zaż gattł-

nek wina co do swey dobroci dopiero po zu» 
peln em  wyrobieniu około  miesigeą Marca 
przyszłego roku da się o c e n ić , przecież przy­
jem ność i dobroć m oszczu , czyni n ad zie i? , 
Że w ino z n iego będzie bardzo dobre

Ktrrf Lisiote 7,asiixiCnyth, 
'Tow arzystw a K redytow ego Ziemskieg*.
• ŻŁ Sto złotych  w Listach Zastawnych 

bez dwóch Kuponów białych, 
Prżedaigcy źędaip zTł 83 gr. 10 
Kupuięcy ofiatuip —  82 —  20
Istotnie prżedano —  8 3  *

VV Warszawie dnia 8 Października 1827 r . 
F . H . Schaber S, O . K. W .

Na ostatnich targach Warszawskich pła­
co bo za korzec Ż yta  i ł :  od 12 i p ó ł do 18 
i pół. —> Pszenicy od 15 i p ó ł dń 19. —  
Jęczmienia od 13 do 14 i pół, —  Owsa od 
8 do 9. —  Siana furę iednokonng od 15 do 
2 2 ; pćrokonni! od 26 do 39. —• S łom y fu r f 
zwyczayap od 5  do 9 ,



Z_PjierXb.urgn d 10 IV*' ze im a. I ) .  A 
(  Z  Gazety Senacluey.)

K  a y w y ż s z y M a n i  f  e & i.
Z  B o ź e "  L a s k i

m y  m  j  k  o  Ł -A  y  :l
C e s a r z  j  S .ą m o w ła d c a  W s z e c h  R o s s y *  

j  t. d. i  t. d. j  ,t. id-

O bw ieszczam y jvszystk.ini w iernym  Na-

Kozaków do H um rałn , Am am łam  i Kara k ij. 
,*u, ażeby przez 10  za b ezp iecz jć  prze jście  
p izez  B ezobdał ciężkiej arlyHeryi. Dnia 12 
(Sierpnia artylleryia była iuź za Bezobdałem . 
generał •Adiutant Sipiagin, zblizywszy się da 
Sud igentu , .dowiedział 3ię , źe droga tana

szym  poddanym .
"W dnil? 9tym  'W rześnia , INayukochan- 

eza Nasza Małżonka , Naiaśnieysza Cesa-zo- 
W a Je jm ość M exandrą JFedorowna, rozwię- 
zaną została ud c ię ż y , przez porodzenie Nam 
S y n a , nazwanego Konstantym.

T o  Cesarskiego Naszego D om u pom no­
żen ie bierzem y ,za now e nkazame błogosła­
wieństwa N ayw yższegoj na .Nas j na Cesar­
stwo Nasze żlevya.nego| ? obwięs?czaięc o tern 
w iernym  Naszym poddanym , ^ustaje-my 
przekonan i, ze  wszyscy nni z 'Nami podnio. 
Śę du Boga serdeczne m odlitw y .o szczęśliw e 
wzrastanie i .doyrzewanie Nowonarodzonego.

Rozkazuicm y p sad i m ianow ać we 
wszystkich sprawach, gdzie wypad p będzie , 
Jego Ukochanego Nam Syna, N ow onaradzo-■ 
pego  W ielkiego K ięźęcia , ,Jego Cesarzewi- 
czowska M ość ę.

Dan iy Petersburgu w dniu 9tym W rze­
śnia , yoku od Narodzenia Chrystusowego 
T ysięc ośmset dwudziestego siódm ego, Pa­
kowania ?aś Naszego w t-rego.

Na oryginale własnę Jego Cesarskiej 
JUości rękę podpisano tak:

M  1 K O Ł  A  Y.

ffia d ęrn oh i  j d K orpus* od d zieln ego  
Knufc pĄkle go f 

( z Buskiego Inwalida. )
JenerałrA ćju tant -S ip jagin , przybywszy 

flnta Sg.o Sierpnia do P źs łić -P g fij,, oa st r 
Ijowisko c ię żk ie j ęrty ilery j, wysiał jgartyie

.wiodęca, zaiętę była przez nieprzyjaciela w  
liczb ie  4  do £  .tysięcy iazdy i piechoty j 4  

przeto rozłożyw szy p iechotę w korzy sfnem 
m ieyscu, z Jazdę ruszył na przód. W ówczas 
Jłum y iazdy nieprzyiacielskiey rzuciły się 
na p iechotę, lecz przyięte ngniein z dz.ał 
rozsypały się , s  potem  jeszcz.e po kilka uroć 
robiły papad} rów nież dla nich niepom yślny. 
P uczem  Jen erał-A d ju iant .Sipiagin przybył 
da  obozu Jenerała Porucznika Krasowskiego, 
|bez żaaney przeszkoay. N iepfzyia. l e j , cofa - 
i|cj się z Sudageptu , zatrzymał się w zra - 
Kzney s ile , wynoszfioey ,do .4 tysięcy lu d z i, 
pom iędzy górę Ąłab.ez /n obozem  nad D źen- 
g ile rn ; dla tego jciierai-łJor«Cini^ .Krasowski 
poszywszy z  < bozu , przeprawił s ę przez jrze- 
,kę A baron, % dwoma |>a,taliionami piechot 
,300 Kozakami i dwoma dzia łam i, i uderzył 
na nieprzyjaciela, zaym pięęego jwygodnt p o i"  
g e ja m i stanowiska. N ieprzyiaciei, nie w i- 
,dzęc p iechoty , .dotrzymywał placu przed 
Kozakam i; U cz za odsłom eniein  iey , puścił 
się g/ u c ie czk ę , ścigany od Kozakpw i przy­
byłej! z Jenerałem-Ad ju ta ntęny .Sipitfgmejn, 
iazdy Ta ararskorBarczdlińskiey. Nad w je- 
czor nddaiał powró ii dp bozu,

Jenerał r Porucznik Krasowski, dow ie­
dziawszy s ię , źe nieprzyjaciel zaczęł bardzo 
fcieśn iać mpnasfej Jic^rnja.dzidski, w zniesio- 
mmii tuż przy riim baŁeryami, i źe go p- 
b le g ł, po potyrierdzilę dnia 16 Z rana mocna 
Jtanonada,, wrszed- p o i wieczór tegoż .dnia z 
pbozu piena,ilęk ago z 4ma bat®ipnaini p ie­
c h o ty , 500 Kozak md i 42 dzia łam i, a l g .  
Sierprm przybywszy na góry pom iędzy Aszta-



rakiem a LTtazanem , postrzegł siły nieprzy* 
iacie lsk ie , pod dow ództw em  Ab bas -  Mirzy'V 
źaymtijęce' oba Brzegi A b a rb n f, a wynoszące1 
przeszło t0 : tysięcy p ech oty  i do 15 tysięcy1 
iazdy. G łó w m  baton a' nieprzyiaeielW w znieć 
sioria była nad drogg do E ćzm iadzihą,, prze-’ 
efi<vłz?»c§? pomiędfzy w ielkiem f kam ieniam i r 
sk a łam i, piechota uszrkomtana była' we trzy1 
lin ie , przytykaipc lew em  skrzydłem5 do Aba* 
r o n i ,  a praw em , przecinała drogę; jazda w 
w i e lk ifh  massach zay ulewała otaczaijice'
wzgórza,.

Jenerał-Porucznik  Krasowski eb ocia ź  
w idział ca łę  trudność w  przeyścm ta droga’,, 
ze swoim oddziałem 1, skład u cym się z 3 ty-' 
sięcy ludzi', le cz  obawiaiąc się? postradania' 
E czm ia fzint , postanowił iść prosto na nie- 
przviaciela. Szybkie poruszenie się kolum n’ 
i działanie artylleryi, przełam ało1 nieprzyia-' 
c ie lą , który s;ę oddalił z  drogi i  w ielkę stra­
ta'. Oddział i obozy’  ̂ pórnirrttf gwałtownego! 
działania bateryy ń'i eiłT Z:v ia cielsk i rb ‘ , przeszły 

tego raisysca' szczęśliwie1, zakrywane na* 
sza5 artylleryp; lecz kamieniste i przykre po-- 
cBvłości drogi, iako teź łam anie się w ozów  
Bagażowych, Wstrżviny wały posuwanie się 
dałey,! W  tym czasie , nieprzyjaciel uderzył 
2'd wszech5 stron , i' wystrzałami-' z 22cb' dział 
Stóre m ia ł z sobę, wiełe zadawał szkody ba* 
gazo n ; znaczne gromady' nieprzyiacielskiey1 
iazdy i piechoty rzucały się z natarczywy za-* 
palczvw ościy , lecz zawsze były  odpierane  ̂
działanie nP naszey artylleryi’ i bagnetam i, g  
wielka stratę*

T ym 5 sposobem- oćł godziny /in n y  zrand! 
<ło 4tey’ t  południa5 trwała ifaykrwawsza bi-- 
twa’..

ŚJ dwie wiorsty przed Eczmia dżinem ,> 
nieprzyjaciel na wszystkich punktach ieyzcze’ 
raz b y ł odparty niezachwianemu męztwetn 
o fficerów  i żołn ierzy pom im o’ znużenia,,

pochodzącego z w ielk iego upału , nie maięc' 
ńa ćałey przestrzeni od  obozu do Eczm iadzi- 
n u , ani k ro p li ‘w ody , i od ciggłey Walki z 
n ieprzyjacielem  , w dziesięcioro’ nas przewyż­
szający m'rf

Śzkody zadane nieprzyjacielowi działa­
niem’ naszey a r t y l l e r y i b y ł y 1 niezm iernie 
w ie lk ie j po wielu’ m ieyscach,- przed s a m e­
na i  ńaszemi batcryiaini ,- pole1 okryte by ło  
trupami1 n ieprzyiacielskiem i; woyska Jenera­
ła -P oruczn ika ' Krasowskiego! cięgle były  tak 
b l i s k o  tłum ów nieprzyiaeielskich , źe ku koń­
cow i’ bitwy ani iednego nie zostało’ naboiu 
kariaczowegoV

Sftrata’ nieprzviaciela rozcięga się w  po­
leg łych  r' ranionych de trzech tysięcy ludzi. 
L ecz teź i z naszey strony bardzo była zna­
czna; polegli waleczni i odznaczaięcy' się of- 
ficerowie' Sztabowi ;i Dow ódca’ Rrvmskiego- 
pułku! piechoty ,, Podpułkow nik G o ło w in , i 
Sewastopofsluegd' pułku p iech oty , M ajór Bie* 
lozier", officerów 4ch',- niższych rang 679; ra­
nieni t Dowódca 40go pułku strzelców Pod­
pułkow nik Szum ski, officerów  sztabowych 3 ,  
officerów 13, niższych’ rang 318 ; n iew iado­
m o , gdzie się podziało z niższych rang 
134ch. Sam Jenerał-Purucznik Krasowski 
odebrał m ocnę kontuzyif W praw J rękę , z’-
nadw erężeniem  kości.,

■tfadewsżystkc? Jen era ł- Porucznik Kra­
sowski chwalii rozporządzenia’ ,, dowodzącego' 
w tym dniu! arty lleryif1 Pułkow nika G llen -
sz'inidt'aV

Po’ przybyciu do E czm iadzinu ’ , Jenerał-- 
Porucznik Krasowski dow iedział się , źe nie- 
przyiacieł- W nocy opuściwszy batery ie , co - 
fo ę ł  się ku głów nym  siłom  , i źe osada E - 
czmiadzińska’ z niezachwiana odw agę, odpie-- 
rała gwałtowne natarcia n ieprzyjaciela , zna*- 
cznę m u zadaiętc stratę.

K



Ź d a ry tą  d, 2 P a ś d z ifn ik n ,

Na wynagrodzenie Em igrantów zapisa­
no dojpd vy wiełkft xięgg długów  18  m il. 
<?yh(j Fr. wjeczystey pr.owijy (6 0 0  m ili. 
325,239 Fr. kapitału).

Przybyli tu Lor.d B entjnck , noyvy gu­
bernator Angielskich In dyiów , i H r. Capodi- 
stnas, Rodzina Burdetta urfaja s if fi ^?pie- 
Ij fjagneres do T uluzy.

Nuricyusz Papięzki przy D w orze Ma­
dryckim  ppiechał dnia 28 Sierpnia (lafc M o­
nitor dpnosi) z J3aj°ny do Madrytu.

Od 15 do 29 Sierptjią weszło do kąssy 
związku przyjaciół Greków 2550 Fr- 40 
cent.

yv Ł iop ie  jctjiknęł naczelnik najznako­
mitszego Jęandlpwego D om u. Bankructwu 
jego wynosić ma m ilijan fraukóyy.

W  nocach dmą. 2 6 , %1 i 28 Sierpnia pa­
plał śnieg r»a górach Korsykańskich. C iepło- 
ptiieiz, który przed kilku dniami okazywał 
SJ stopn i, spadł dnia 28 na 10 1/2,

Mi lister spraw we wnet r;. nycb P, Corb: - 
ęrę zam ów ił w Piereneyskiey murmurowey 
ęórze  k loc białego marmuru 14 stóp długi , 
7  szeroki i § stóp i 8 cąlów g ru b y , wążęcy 
około  11,000 centnarów , na posęg Ludw ikę 
f y i .  który ma bydjjj w Rennes postawiony,

Z M adrytu d 2Q Wrzeit}\a

Prow incyionalnym  pułkom  A ndaluzyi,
iak g ło s z ę , nakazano poyść do Katalonii.
^Voysko obserwacyyne nad Tagietn znayduie
Się w dawnera stanowisku nad Talavero de 
la Reyna.

W spom nieliśm y niedawno q odkrytym 
w .Saragossia spisku; lecz' takiegoż lękano sip 
w Caspe przy M eqninenza.

Następuięcy manifest D ow odcy rokosza-
Saperesa wryiaśnia poniekęt zamiary bun-

klóry. ^a.az b o  oznaym ieniu irod-
, -  ( > ■

l ó w  Rzędp dę uśtijier’zenia rokoszu, rozrzu­
cony wszęd ie ,  a w naywiększey ilaści vf 
Saragossie został;

Ż o łn i erze ! część yvoysk<, buntownicz®- 
go wyspy L e o n , pod rozkazami tjręynieczysf- 
szych lu d zi, postępuje prze-eiyy napij ocze* 
ktiymy ich na stałey nod^e i zgodnę z na-- 
szyn- charakterem śpćkoynośeię. Tak zwany 
R zęda lbo  raezey zbiór mężów niem oralnych 
pod rnaskę cnoty i wierności, którzy przy­
właszczali sobie władzę M ónąrchy, uświad­
czyli się przeciw nmn i poprzvs,ęgfi naszę 
zgubę. N ie wiele n t o  obchodzi; bo ni® 
złożem y oręża nns/eg" ? któryśmy podnieśli 
dla utrzjm an.a zajad w ieczne, prawny, pokt 

•WB dopełnreiny pąszege obcw lęzku , który 
nam w każóey chw ili przysięgę przypomina, 
W ysławiem y nieprzebyty M u r , o który ro i-  
bnę się wszy.scy przewrotni, przeciw Bogu i 
Królowi , swoiemu dobroczyńcy grzeszęcy lu­
d z ie , na uas z łość swoię wywrzeć chcęcy.

"> Niećhay przybędę clla odebrania zasłużoney 
kary. Gzterey automac (M inistrow ie) wyno­
szę się nad naród, do którego nieszczęściem  
należę , na łos Mandaryna (Calornardp), któ­
rym  phociaz pogardzaię , ale przecież słucha-, 
ię , nad B oga , R ehgiię , K róla , prawa i lud.
O. indzie nazywaię nas tch órzam i, ods-zcze? 
pieńcatni, wzgardzicielam i imienia świętego^ 
którego w zyw am y, i obsypuię nas srom o- 
tm eyszem i ieszcze im ionam i, iakie czytać się 
daię w liście pasterskim Biskupa G erony. 
Lecz n ie , m y nieiesteśmy ani odszczepienca- 
nti , ani w zgard/nudam i Religii; idziem y za 
głosem  naszego sum m enia, broniem y przy­
kazań Jezusa Chrystusa, ch cem y , ażeby Król 
by ł wolny i w zupełności używał M onarchi- 
cznych praw swoich. C hcem y także spra* 
w iedliw ości; staramy się dopełn ić nasz'eh  o - 
bowięzków względem  Boga , który pewnie 
będzie znatni i dojuopope ruui N iech aj



ęswdaię przeciw nam przeldęs(wa, wyroki za- m y zamiary i ic2eii nie ten cel iest naszych,
guhy i k rw ip rz e le w u , wszystko to spadnie natężeń ! Gdy peLne uszanowania i umiar-
« a  tych sprawców , którzy padnj ofiarp d łu - kowane przełożenia daremnemi były  , m u-
g o  w yw ieranej wściekłości. Nie znamy in - siejiśm y zatern użyć oręża, dla postawienia
•jidy grandy nad prawdę Ewanielii i źadney Króla na drodze iego obow iązków , >ielnie- •
innej' teoryi nad dobre czyny. Zyierny przeto rzerze, zwycięztwo albo śm ierć na połafih
w pokoiu J Przepędziliśm y'od r. 1814 do 1820 R e lig ii! W  Manr< sie dnia 30 Sierpnii
■sześć łat w goryczy , w cierp ieniach , nie- 1827, ( pod.) Saperes, ,,
sprawiedliwości i nieładzie. Cztery następne •— Dnia 22. ■*—

1091 —  ■

lata od r. 1823 do 1827 upłynęły pod. wie- 
lorakiem i nieszczęściam i, tu opłakuie wde- 
•*a poległego na placu chw ały m ęża ; tam 
Utracił oyciec syna swoiego , a nikt nie o- 
tarł ich łez lut) ich narzekań wysłuchał. Gdy 
(rzuciemy okiem na Środkowy punkt rzjidu , 
postrzegamy zgraię spisków y.ch , tiudnięcych 
s ię  powiększeniem łupów w yniosłych i pod­
ły ch  ludzi. W rdziemy sędziów , ożywionych 
■duchem nowości i przez bunt wspieranych. 
W idziem y kra j w stanie rozprzężęnia j ob ­
cy m  zaprzedany; widziem y zbrodnie na cze­
le  rzgdu, a zasługę i cnoty w rozpaczy, 
W szystko okazuie tylko nieład 1 nieszczę­
ś c ie ,  i wszystko ie&i Rzeczypospolitą. Oto 
iest smutny obraz. nieszczęśliwcy Hiszpanii. 
Jtłazyvyai<i tych  huntow nikam i, którzy chcę 
z łe  usunęć i ciału politycznem u przyw rócić 
zdrowie. Wierny , źe Ferdynand rest nie­
winny , i my nie chcem y pozbawić go ja­
go pow agi; a le po.prz sięgam y u tr y  njąć m oc 
prawa sukcessyynegu, ieśii nie ocknie się z 
Śmiertelnego letaigu, Skoro raz dumr>\ Ka- 
talońpzyk apieraięc się na Religii i prawności 
powstanie , tedy nie ulegnie pod żądny in­
trygą i baiaźnig ś m ie r c i i ę ś l i  inne prowin- 
cyie pozostać z ech cg pod ptzeuiiiaiąca w ła­
dzę i okażę się niewól.n-katni, Katabmiia 
w oli. raćzey dać się chwalebnie ,yv py.rzynę 
o b r ó c ić , niżeli podać się poniźen u i hań­
bie. Niechay niębłogosławi.eństwp Nieba do-
w^LBie pas i dzieci p a s z e , jeżeli inpe m a-

Dnia i4go  b. m . ien era ł M onet sto­
czy ł w Gońca del T ren  (d o lin ie  pod Tarra- 
g ón y ) potyczkę, w którey zupełnie pobity 
został i dwa konie pod nim  ubito. Dw a 
pułki woyska Królewskiego odpartemi zosta­
ły  do Tarrageny gdzie teraz sy zamknięte. 
Król przesłał dowódcy w Tarragonię rozkaz, 
ażeby dnia 27 , w którym  dniu 3. K. M. do 
tego miasta przybędzie , do Barcelony odie- 
c h a ł; środkowa junta Manresy została razein 
wezwany do przyhycia dnia 28go do Tarra- 
gopy , dla układania się z K rólem . Przyr2« -  
czono iey, iź w Tarragonię żadna z teraźn iej­
szych- władz znajdow ać się nip będzie , tyl­
ko Król z m ałym  sw oim  orszakiem. Sydzy 
skutkiem podróży Króla będzie oddalepie 

sskarbowego Ministra Balesteres. Buntow nicy 
zburzyli w Olot należycy do Colam arde pa­
pierowy fabrykę i przełożonego iey zafciij. 
Dwa pułki woysk Królewskich zostały w 
wywozie C ol de Balaguer ( na północ od 
L e r id y )  od 6000 rokoszanów pod dowódz­
tw em  nieznanego cudzoziem ca napaónione- 
m i i pobitem i. W  całey Katalonii j nawet 
w B aicełonie rdzszerzyłi buntownicy odezwę 
w im ieniu Króla, w którey Hiszpanom od 
1808 roku aż do tegp czasu za polityczna 
mniemania ząpewniaiy przebaczenie. W Ga­
licy i lękaiy się powszechnego powstania , ale 
w przeciw nym  od Agi*viados zamiarze. P. 
Calomarde o trzym ał, żak zapewniaiy krzyż 
Karola III. Na podróż Króla złożyły  roźa ?



administrapyie potrzebne? pienigdze, Dzś m ó »  
Wig,, źe- Mar#.. Campo-Sagrado, Jenerał Rama* 
gosa- i Hr„ d’ Espanna odebrali rozkaz, ażeby 
do przybycia: Króla znajdow ali się' w Tar rago** 
n ie: Pułk -Sci lin iiow y pod' rozkazami San L o -  
rente,. któy znaydbŁal się w Sam Sebastian *> 
i lzie spiesznym  pochodem- do Katalonii. Dnia 
44  Jenerał Lorfea- odiecha? z Walencyi- do' 
M urvi?dro i Vinaroz‘, gdzie pokazały s ię b u n - 

.ław nicze bandy,. Przed' wyjazdem zw ołał 
W ład ze-i D uchow ieństw o, i ośw iadczył1, iź 
wkłada na- nie odno wiedzialnośc za.- przerwa- 
ng- spokoyność podczas2 iego» merzbecnoścf,,. 
Sadżg,, iż iedżie-za< Królem.- Zdaie* się , i e  
Król- odwiedzi także-Barcelonę;- C e ł ou.dró— 
zy  Króla pokrywa taiemnica. L im bę pod 
bronig będgcycLj buntow ników  podaig do1 
?.0,000 .

W pysko obserwacyyne nad Tagis n ,  k tó­
re przybrał®- nazwisko- wm ska środkowego 
udaie się; do Katalonii!. Jenerał Sarsfiela, zo— 
stanie- przy dowództwie ,- ale- pod' naCzelnem1 
dowództwem- ITr; d-E spanni Jenerał RodiL 
stanie na- czele woysk lekkich ', z których- 
pułk strzelców* posłany został de Medina doli 
C a m p o , ponieważ nie- był' dostatecznie o -  
ęorzgdzony.,

Z  LizDony dl 16 W (zem ia°‘

Gnegday Lord Clinton-' odbył przegląd? 
woyska: A ngielskiego, przy którym; zn aydo- 
wała; się Rej.entka.

Okręt, Don- J.. S ixto‘ ,. który z Brest do> 
K io-Jan eiro  powraca, przybydź miał cTo Ma — 
deiry i otrzym ać rozkaz zacze tania- w pobli— 
skości wysp- Azorskich na eskadrę; na którey 
Król Dom Pedro IV". przybędzie;. Z  drugiey 
strony słyszym y r  źe-Stany zw ołan e bydź m a - 
ig-,. dla, odebrania- od przynydź tn n igcego-In - 
fenta: Don; M iguel' konstytuc.yyney przysięgi* 
nai Rejenta.. Dotgd powiedzieć, m ożna, iź;

jesteśmy przez Królowft rzgdzonemi do- Stó-1 
rev uda.e się ,Re]pn-tka trzy razy w tygodniu, 
M ó w i g i ź  oddaleni M inistrowie- Santarerrt i 
da Pbnte sLazanerni-’ s§( nai- mieszkania2 o 5” 
m il od stolicyW

Randa' powstańców’ uderzyła’ dni?' 2 f  
Sierppia’ na; miasto- Malagaso p ale' pb źyw ey' 
walce- odpartg i ta* do granicy- ściga ng- bvła« 

-W ysłańcy Apos-tolskiby ]unty uw iedli w ięk-‘ 
szg' cześć stoigcego W Catiipa-Major 5go 
ku do ucieczki , ale- gorliw ość officerów ’ roi*' 
weczylai ich  zamysłu

, i --------- -------*

W tA D O M O SC L Z OREOYT.
(D oką^ cz fw f  Konsti ituri/f Grecklry ) 

D zia ł-V  r 11.. O Seta efaY zich  Stanu'. 156)) 
Władza- wykonawcza-' ma Sekretarzów Stanu 
u).1 spraw zewnętrznych ;> ó ) ‘ snraw wewnętrz­
nych; f  policji.^  r)"skarbu p w©ynv;? e~) ma«* 
rvttar1ci-y f)' sprawiedliwości: i  oś wiecenia. 157) 
Ci ogłasz.aia i  wykonYWaig’ wszystkie” rożka-* 
zy Gubernatora, i każdy pod,p1siji> takowe,, 
iako śnia®aiace się do swego W ydziałui lR #y  
Każdy Sekretarz' na wezwanie Senatu m usi1 
dać potrzebne objaśnienie w przedm iocie do' 
S'-vegO’" wydziału." dil"«żacyrn ; tylko Sekretarz-' 
S/attU-spraiw: zewnętrznych m n i» zw lec og ło - ' 
szertle', k tó-e  właśnie-' nie byłoby’ rze czy  po 
źvteczng? ogłązać.- 159)' M a:gJ wolny wstęp* 
na’ wszystkie posiedzenia’ Senatu i bię.dp: słu ­
ch an i, gdy źgdaig gtosu.- 130) Zadert z Se- 
kretarzóW Stanu' nie m oże ani pośrednio, ani 
bezpośrednio m ieć  uczestnictwa’ w dzierżawią 
dochodów- p u b t ic /n /c li , pod karg utraty’ swo-" 
iey służby;, 131) SeKrttatze Stanu sg- cdpo-- 
wiedziąfnemk, 1 będg1 prżed' Senatem oskar­
żeń. , o zdradę',, nauuźyeie grosza publiczne-' 
go ł  o podpisanie- rozporzglźenik sprzeciw ia-’ 
igcego się- prawom-' zasadniczym. 132), S'enat’- 
m a1 prawo” rozpozna-wac oskarżenie przeciwko ’ 
Sekretarzom  Stanu1 zan iesione, i gdy w ię k -
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azośeiy głosów uchwali śledztwo tedy składa 
przygotowaw czy -śledczy Kom nussyiy, ze sie­
dm iu  Senatorów, którzy -wykonawszy przy­
sięgę wybiery z pom ędzy -siebie Prezydenta 
i rozpoczny prane swoie. Gdy nastypi posie­
d ź  nie dla -słuchania zdania sprawy śłedczey 
przygoto wa w cze y ., Senat m oże przyipć śle­
dztw o lub odrzucie. Jeźli takowe przyyrnie, 
tedy wyznaczy d z ie ń , w którym  zam ieni się 
w  Syd. Prezydent sydu najw yższego prze­
w odniczy Senatowi podczas śledztwa; Prezy­
dent Senatu i  łióm tnissyia śledcza przygoto­
wawcza n ie  należy do oskarżenia,, ani do g ło ­
sowania. {Prezydent .odbiera od .Senatorów 
pastępuiycą przysięgę : -—  Przysięgacie przed
n 'Bogiem ,i lu d źm i, źe  będziecie m ieli uwa- 

gę ,na oskarżen ie , które wam  przez Pre- 
, ,  zyderta hommissy i śłedczey przygotow a- 

wczey zostanie przeczytane; nie zdradzi- 
«>» cie ani praw oskarżonego, ani praw tow a- 
j> rzystw a; .nie dacie się uw ieść ani osobisty 
3, n ienuw iściy,  ani boiaźn y lub iitościy ; a 
„  wcłiodzyc tak w .oskarżenie jako też obro­
ty nę oskarżonego wyrokow ać będziecie.z bez- 
3, stronnościy , jaka przystoi sprawiedliwemu 
„  i w olnem u człow iekow i..,, P o przysiędze 
nastypi ś led ztw o , które przedsiębierze tylko 
.Prezydent, i obronę, Senatotom  zaś n ie w ol­
ut) m ów ić z a , ani p rzec iw ; P rezydent, lub 
kto inny z hołnrmssyi śłedczey przygotowa­
w cz e j pełni obow yzk i generalnego Prokura­
tora. W iększość głosów test dostateczny d o  
wykonania zbrodni; złożenie oskarżonego z 
M  misterslwa jest ledyny kary, który Senat 
ttuiźe w ym ierzyć; -oskarżony, okazawszy się 
b\dź winnym , iako prosty obywatel kram u- 
i pga ściganiu właściw ych władz sydowni- 
czych  j karze przez ustawy rożciygnio- 
nt y. D ziu i IX . O'Sądach. 133) W ładza 
sydownicz-a iest niezawłsły od dwóch drugich 
w  sw oich wyrokach. 134) Ona sydzi pod­

łu g  ustaw pisanych narodu. 135) Jest w y  
- konywana przez sydy w im ieniu  narodu. 136) 

W  Grecy i przyięte sy trzy rodzaie sydów': a) 
■sydy p ok o iu ; b) -sydy prow m cyyne; c) sady 
•wyższe. O prócz tego test ieszcze jeden 
nay wyższy czy li kassacyyny, zuayduiycy 
■się w siedzibie izydu. 137) Będy -także za­
prowadzone sydy przysięgłych ; Senat przez 
■szczególne prawo starać się pow inien tako­
we urzydzić. 138) Kommissy ie sydowe lub 
n adzw yczajne Trybunały będy następnie za­
kazane. 139) G rekom  w olno iest sydzić się 
przez sydy polubow ne z odw ołaniem  się lub 
bez odwołania. 140) Sprawy Ibędy publi­
czn ie w prow adzane, oprócz , gdyby publi- 
czn e  rozpoznawanie sprzeciw iało się o b y cza j­
ności ; i w tey m ierze musi syd stanowić. 
141) W yroki sydowe będy zawsze publicznie 
wydawane. 142) D o  czasu ogłoszenia kode- 
xów  w edług artykułu 99 będy -w m ocy s n o -  
aey prawa B izanćkie, zb iór praw karzycych 
przez drugie Zgrom adzenie nakazany , i pra­
w o  przez rzyd G recki og ło szo n e ; w sprawach 
h an d low ych , będzie -miało m oc  obow ięzuiy- 
cy Francuzkie handlow e prawodawstwo. P o- 
przedzaiyce konstytucyjne prawa maiy pier­
wszeństwo nad wszystkie in n e , a prawa przez 
teraźniejszy rzyd w ydane, znaiy pierwszeń­
stwo nad dawnieyszem i. 144) Sędziotvie od ­
pow iedzialni sy, za oszukaństw o, przekup­
s tw o , staranność .i zbrodn ie , które prawo o  
urzydzerhach -sydów wyłoży.. 145) Sydy n iż­
sze nlegaiy w y ższy m , a nay^ yższy Senato­
w i. 146) Prawo o  urzydzeniu sydów- pod 
K rem  13 kodexu sadowego ma m oc obow ię- 
zuiyry. Podług tego będy -sydy zaprowadzo­
ne. Senat ustanowi w ciygu roku Kom m is-
s y iy , która to prawo obrobi i przełoży go 
pod rozpoznanie.

D o d a t e k .
147) Rzyd starać się będzie n iezw ło­

czn ie , aby obm yślony b y ł pewny słały fum
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dusz dla wdów i  sierot żołnierzy poległych  
za oyceyznę 1 w  tey m ierze wszelkim zapo- 
bieży nadużyciom .- 148) Rząd iest obowią­
za n y , po jptrządzeniu spraw G reckich nagro­
dzić  wszystkich ty ch , którzy się przyłożyli 
i  aż do końca przy kła ćjhć się będę do zaspo- 
koienia potrzeb, pieniężnych G recy i', i tych  
w ynagrodzić, K órzy  oczywiście dla niey sta- 
łi się n iesztzęśliw em i. 149) Kolory chorą­
gwi i bander narodowych na lądzie’ i m orzu 
są niebieskie i białe. —  Kształt bander i ch o­
rągwi narodowych urządzune' będą podług 
przepisu rządow ego; a oprócz takich bander 
nie będą Grecy źaduyeb innych na morzu 
i  lądzie używali. 150) P ieczęć Państwa G re ­
cki 3g a ma na znak charakterystyczny M iner- 
we z god łem  m ądrości.

P rzysięga  Grecka.
3rzysięgain w im ię Nayw yższego i oy - 

czyzny y że  feędę współdziałał do ugruntowa­
nia wolności i pom yślności moi ega narodu,
gotowy pośw ięcić życie racie, gdyby tego wy­
magała potrzeba.

Nadto przysięgam posłuszeństwo pra­
w om  moiey ©yczyzny, szanowanie praw m o- 
Jch współobywateli i nienaruszenie wykona­
nie obowiązków obywatela.

P rzysięga  Senatora.
Przysięgam w hnię Nay w yższego, że za- 

czuwam n iezw łocznie prawa zasadnicze Pań­
stwa G reck iego , ł  w żadnena zdarzeniu i pod 
żadr.ym pozorem  nie odstąpię od tego , ni in­
ny na dozw olę odstąp ić; zawsze croń ić  będę 
n iepodległości mojego- narodu i powszecłtney 
1 poiedfyńczey wolności raoieh W spółobyw ateli; 
wszystM emi siłam i intńemł przyłożę się do
zachowania i pom nożenia pow szechnej i 
poisdyńczey pom yślności Greków.

Nadto przysięgam , od nikogj , pod ża­
dnym, pozorem ani pośrednio^ ani btrjośre- 
dnie nay m niejszego nie będę przy ymówał poJ

dnrunku, abym (Jałgłos m óy yyedług tipódoba-^ 
n ic drugiego 1 przeciw ko m eiem u sumieniu. 

p rzysięga  Gubernatora
Przysięgam w im ię Way w yższego, że 

zachowań, ńieporuszenie prawe 'zasad tri Czet 
Państwa G reck iego i- w żadoeirr zdarzeniu i 
pod żadnym pozorem taftowych n ie  zniosę , 
n ; znieść, dozwolę.

Nadto przysięgam , że ze wszystkich sił 
m oich będę bron ił i zachow yw ał niepodle­
g łość  narodu Greckiego' i powszechną i po- 
iedyńczą w o ln ość ; prawa wszystkich obywa­
teli' ogólnie i każdego wszezególrości szańce- 
wał, i do zachowania i pomnożein-a ogólnego 
i szczególnego dobra żadnego n-ió zaniedbam-
środk a , ia-ki- praw a, moiey władzy pow ie ' 
rzy ły ,

N .  13 Ko dc x a  nfy^otóiiK-
T rzecie  Zgrom adzenie narodowe w E -  

pidaurus, czyli tymczasową lionstytucyią G re­
ków  , ui'ąWszy' i, dodawszy i sprostowawszy 
takową nćh v» nliło •'

I. Ta konst) tucyin tfzrian? .odtąd Zosta- 
itf pod im ien iem : “  Polityczney Ko-nstjtucyj. 
Grecyi ,, podana1 wierności senatu , Guberna­
tora i spraw iedliw ości. aby dokładnie była' 
zachow ana; ona pom yślności ludów i patry- 
otyznrowi Greków1 odpow ie , aby w całey 
sw oiey rozciągłości była wykonaną.

II. Pod żadnym  pozorem i w źadhey 
okoliczności nie m oże Senat , lub rząd nić 
takowego nakazywać lub wykonywać,- Coby 
się sprzeciw iało teraźnieyszey konstytucyi.-

III. Kowstytucyia-ogłoszona będzie dru1- 
ftteffi w ca łtm  Państwie.

IV . Oryginał będ-zie zachowany w Ara 
Chiwum Senatu.

V . Nm ieyszy wyrok ma by -iż w K o-
dexie' wyroków um ieszczony i drukiem og ło­
szony. .

klan w Troi zćn ,- w miesiącu Maju’ 1827
rókui zbawienia, i siódmego niepodległości 

(N asfęptiią  podpisy to iitzb ie  171),
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Ź  R zym u d. 22 W rześnia.-

T)zisievsza Gazeta fT an o- zawiera' na­
stępującą m o w ę , którą Oycietr Jh m iał dnia 
17 b. m . na taynym Ronzystorzu, i w któ" 
**y przytoczył głów nieysze pubkta zawar* 
teł?n a Królem Niderlandzkim  traktatu w zglę­
dem  przywrócenia spraw Kościoła katolickie­
go w tem Królestvyie: “  Donosienśy W a m ,

Szahowfti B racia, źe rozpoczęte z  N ayia- 
śnieysżynr, i W spaniałom yślnym  Królem  Bel­
g ów , W ilhelm em  I. układy w zględem  przy­
wrócenia i ustalenia spraw Kościoła B elgię- 
k iego , za pom ocą Boską szczęśliw ie ukoń­
czone zostały. W  m ieysce Konkordatu, któ­
ry ś. p. Nasz poprzednik Pius VII. z ow cze- 
śnvm W ładcą Francyi zaw arł, podpisaliśm y 
za zupełny zgod^ inny. dogodniejszy dla B el-



<gicfci#g9 państwa i iWJrnagradz,ai^cy poniekąd bonłowflfiMw# *** W ojsk a  przeznaczone g«
szkody , które tam ten Kościołowi zrzędził r i Katalonii, przybydź m iały m iędzy 18 i 2? b-
ten  rozkazaliśnu W am drukowany z łożyć, m . do tey prow incyi. Podług nayiiowszego
A rtykuł i opiewaf"Etfowy Konkordat obeym uio urzędcwego doniesienia składają się z 19 ba-

'  n ietyl' o p o łu d n iow e, jak F insow ski, ale lali.onow i 7 szwadronów ja z d y , t  których
także północne prosyincyje państwa B elgie- część iuż przybyła. Dnia 17 nadciągnęło do
kiego. Art: 2 stanowi , iż każda D ie c e z ji !  Tortosy 1000 piechoty j  30C konnim y dwa
posiadać U?a kapitułę i seminarium, Art: 3 
nakoniec stanowi , źe ile  razy Biskupia lub 
Arcybiskupia dostoyność zawakuie, Kapituła 
tego Kościoła w prawnym zbiorze przystęp dp 
obrania Biskupa; objór ten łnusi jednak byd i 
przez Papieża zatw ierdzony, a ieźeliby 1119 

b y ł kanonicznie zdziałany , lub obrany nie 
posiadał św.ęt ęrni Statutami przepLanyeh 
przym iotów  , Kapitule dozw olonem  będzie 
przystępie do now ego w edję kanonicznych 
przepisów obioru, Poczem  dodał Oyci6c S , , 
Że list Apostolski zatw ierdzam y i pbiaśnja- 
jący ten Konkordat składa , z którego w idzieć 
m ożna , iż z porozum ienia z Królem 3 ie» 
szcze Biskupstwa do istniejących w Belgii 
przydape zostały, iż m łod zień cy , którzy po- 
wpłangm r są stania się sługami Pana, nie są 
yia przyszłość obowiązaneu.i do odbywania kol- 
legium  filpzoficznego , ale tylko do uczenia 
się wedle przepisu Bukupóyy,

Od gra n it Hiszpańskich ci. 23 Października.

Ppcztg z Barcelony (  pjszą pod dniem 21
% [Perpignanu)  która wczoray w wieczór
przybydź byłą pow jnng, ęł° dzisiejszego dnia 
u je  przybyła.

Trzysta buntowników pod rozkazami 
Ballasttr trzyma osadzoną wjeś na gościńcu 
ę  pó^ mili od Gejrony. >— Onegday rano przed 
w scbodeip słońcjt zbliżyła się banda do F i- 
glierąs i kilkanaście razy wystrzeliła z kara- 
b jnów  na gościńcu do liillaflor. Ósada Fran­
cuzka ytarieła najychrniast pod bronię i w y- 
ąłano patrole, lecz nigdzie nie zoczono iuż

bataliony , rtażdy po 1OC0 lridzi znayduią *ię 
iuż w morragonie pod rozkazami -Brygadyera 
Torres, —- Kanonik katedralny Barceloński, 
Don D rapeo, powróciwszy onegday do tego 
miasta j ob jaw ił swoie m niem anie względem  

■ n ieprzyiaciół swoich i ty c h , ktbryen takie- 
ip,i bydź sędził, Mówi* wiela przeciw Jene­
rałowi M on et, a więcey iejzczę przeciw Je 
uerałow i Carratala i nie oszczędzał nawet 
Mąrgr. Gampo Sagr^do ( guberuaLora tey pro- 
tv t ncy i Waz wał tych m ężów  Negros, któ­
rzy otaczaię się tylko nieoczyszezoneim  i li . 
beralistów uzbrajają ; tak , iż podług niego 
wszystko zg in ę ło , ie ie li Inkwizycyia ni, bę- 
dzię przywróconą, P om edzia ł ieszcze, źe Ję- 
nera i  M onet q ie przyjął duchow ieństw a, któ- 
ye przybyło dja złożenia mu sw ej uniżonno- 
Ścj. vb. Z U rgel, gdzie dotąd nje iest przer­
wana spokoyność, piszą: że nocną porę po- 
przyiepiano na drzwiach kościelnych m nó­
stwo odezw , w których Agrjyiaaos mieszkań­
ców  Urgelu do buntu zachęeaią i wskazuią 
im  kilkunastu byłyęli milipy iantów i człon ­
ków taynego tow arzystwa, w ich m ieście 
m ieszkających , których powinni się poźoydź. 
Jeden z na.czelnilsów bnntowniKÓw y  Caslah, 
wszedł do B anols; rozpisał 600 uncyy kon­
tr; b u cy i, lecz przestał na 1 30 , Zabrał wszel- 

broń i odciągnął. T egoż dnia w szedł in­
ny naczelnik bu ntow ników , C an łfcero , • do 
tego m iasta, i żądał, aby wszelka m łodzjoż 
od 18 do %ó Jat do niego przystała , grożąc 
z łu p ięn 'nm miasta. W ielu  mieszkańców prze- 
niesło się w ięc i. lepszemi rzeczami do Bar­



—  —

celon y . .%  tegoż rui a sta p iszę, iź dotychcza- 
9 w e ‘kroki rządow e, żadne-o wrażenia aa 
powstańca cii n e u czy n iły ., owszem  pomnaża 
ich się liczba i czynię przygotowania do o- 
Łrojiy. Nowy Gubernator Tarragony Torres, 
w ezw ał mieszkańców -do posłuszeństwa., na­
zw ał podniecicielów  huntu wiazołom nem i 
św iętoszkam i, którzy u p a tru j tylko własnych 
korzyści. Wszystkim mieszkańcem wsi nad 
b-rzeznych zakazali hersztowie rokoszu pod 
karę śmierci -dostawiać żywności obwarowa­
ł e m  wyspom de las Medas (w  odnodze R o-- 
cas. )  Gerona zawsze leszcze iest zamknięty 
Saperes b y ł  tam obecny. W Perpignąnie za­
brano wszelkę broń zuśnikarzom. Zaraz po 
przybyciu  Jenerała M onet do Barcelony za- 
cięgn iono od kupców 100,000 pi astrów poźy- 
«zki na potrzebę woyska Królewskiego. Da­
wne m ilicyie maię bydź uzbroione. —  W li­
ście  pasterskim Biskujia Leridy członki ta j­
n ych  towarzystw nazwanem i sę sprawcami 
wszystkich n ieszczęść; one poróżniły roiali- 
*tów , i  t, d. <-» Jenerał RamSgoza pow rócił 
do  T ortozy ; lecz niewiadom o jeszcze, czy li 
tlda się do Manresy łub do Jenerała M oi.et.

Z  Londynu d. 29 W rześnia.

Jutro przyiedzie Kr61 do pałacu St. Ja­
sne* na obchód rocznicy urodzin Królowey 
W irtem betski& y, która dnia 9go Październi­
ka odiedzie do Sztuttgardu. Ma iednak w na­
stępnym  ro k u , lub 1829 odw iedzić śwę o j ­
czyznę.

Gazeta Netu Times zaw iera: * Turecka 
tUorska siła iest tak dobrze iak niczem . Po 
biosie, który w roku 1772 pod Czesme przez 
spalenie poniosła , dotęd skrzepić się nie 
łnoże. Na ówczas liczyła 3G lin iiow ych  c>- 
k rętów , 30 fregat i 60 pom niejszych w ojen­
nych ozrętów , a teras zaledwie  ̂połow y tey

liczby się składa. Turcy sę nader złe mi 
m a jtk a m i, a woienne ich okręty sę rnizei- 
riiey osadzonem i, niżeli ich k u p ieck ie , po­
niew aż do tey służby używaię tylko z łoczyń - 
c6w i  w łóczęgów . Przeprawa przez Darda- 
nele iest tylko na pozór strasznę, W scho­
dnie wniyście iest p ięć  ćw ierci mili szero­
k ie ,  tak i i  fletta płynęc środkiem, z bateryy 
dosięgnionę bydź n ięm oie. Ku trzeciey czę­
ści .drogi ku Stam bułowi zwęża się k an a ł; 
tu m ożna z lędu uderzyć na zam ki i o p ó ł­
nocy ułatw ić przeprawę w ielkim  okrętem . 
Na m orzu tylko Marmora zachodzi trudność 
co  do attaku z  m orza , która iedynie przez 
pom yślny ku m orzu Śródziem nem u wiatr u - 
suniętę bydź może. T ym czasem  wynalazek 
parowych statków usuwa przeszkodę, która 
Adm irała JJuckworth w roku 1806 zatrzyma­
ła. Z  a pom ocę ich  m oże flotta w brew  wia­
trow i i wzruszeniu wody pod  wałam i Stam­
bu łu  zarzucić kotw ice. Brzeg n ie wystawia 
Żadnego niebezpieczeństwa , a od  zamku sie­
dm iu w ież, aż na południowy-zachód (Seraiu 
zm ienia się g łębok ość morza od 6 do 30 prę­
tów , tak , -iź 74działowy okręt zarzucić m oże  
kotwice o 120 prętów od rauru. S tam bu ł, 
ieśli okoliczności wskażę m oże zatem bydź 
zamknięty ł oblężony. „

W  Buenos-Ayres następiła zupełna 
zm iana rzędu i będęce za w oypę stronnictwo 
przew ażyło: Prezydent Rivadavia został z ło ­
żony, a na iego m ieyscu iest Lopez. Jenerał 
Alvear mianowany znowu został z nieograni­
czony władzę naczelnym  wodzem  woyska. 
N ow y Rzęd n ie  chce wcale s ły szeć , ażeby 
M ontevideo pozostało w posiadłości Gesarza 
Brązy Ryskiego. W iadom ość ta zrzędziła pom ię­
dzy kupcami w Rio-Janeiro wielkę trwogę. 
Gazeta ostatniego miasta pod dniem 11 Li­
pca zawiera doniesienia z nad rzeki R io-



G randę a  odniesionych niektórych k przyj­
ściach woyska Cesarskiego- przeciw republi- 
k&ńs&iem.- ' >.

u w i a d o m i e n i e ;.
Podpisany ma honor zawiadomić Prze-- 

świetną Publiczność, iź okazywane tu' w H o­
te lu  Drezdeńskim* P.- Lipińskiego- na pier- 
wszem- piętrze- pod' Nrem- 4 N a d tw  ycza yn ey  
grubości D ziew czyn a  i Kala Ą km tycziia  , 
niedługo iuź będą do w idzenia,- przetc upra 
Sza o łaskaw e odw iedzenie,

Phlladelphla.-

D nia  15 i 16 pa id ztern ika  18 2 ?  r'. 

Geńap Z bóż  różnego gaftm itc rur 'i  a rgia
wy K rasow ie sprzedawanych.
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Ł O T E R Y I A  K R A J O W A ,
W  264 Ciągnieniu dnia- 17' Paździenika r,- 

1827 w przytom ności Osób od Rządu do tego 
nts znaczonych ,, wyciągnięte' z koła) zostały- 
RJumera następuiące p

i  5 .  4 i«. 5 ., 1  g . -  8 5 ..

Przyszłe 265' Ciągnienie- dnia 24g„= P a £ " ■Sjochąs 
dzTernika. 1827 r . przypadać

W  Gdańsku' d‘- 8' P aździd  nika,

Łaszt 30 Korcy wynoszący,.
Pszenicy ' od Z łp .- 570 dr 600.’
Żyta —  —  324 —  342.
Jęczm ienia’ •— —  300 —* 318
Owsa -w —  270 —  300.

IX C N I  E S I  E N  1 A\

Notaryus.r publiczny W . M . Kraków;, z' Okręgiem ' *  m ocy  polecenia W ysokiego Tryhwi 
iia łu  uwiadomią publiczność, iż ru chom ości'po  M aryannie Lioickiey w Krakowie przy u licy  
R ngackiey Nro 418 , tudzież po Janie Kantym -Reijei Rymarzu w Klasztorze X X . D om in i^  
kanów- zm arłych r Inwentarzem  urzędównie spisanym) obiętey przez publiczny lic.ylacvif 
w gm achu klasztornym’ X X . D om inikanów  w  dnin 2 2 i  następnych b m i rl- w  zw yćzay-- 
n y ch  godzinach za gotową srebrną Couranti m onetę sprzedawane będą.-

W Krakowie dnia 10 Października 1-827 Ti- LeD R aw icz Pszćzółkoiuiki^ N .;P

W  dnite 18 Grudnia r b. o godzinie 9tey  ranne? w Sukiennicach w Krakowie w  Ryp** 
k u  stojących , odbędzie się sprzedaż przez? łicytacyią publiczną iako to ? pierścionka bry­
lantowego o- iednym. kam ien iu , tabakierki’ złotOy- 2 E m ałiią ’, tabakierki w  złoto op raw n y  
granit u wey inalakiteat 1 gipsem? niepalónym? wvKładanev tabakierki’ jaspisóWev w złoto o - 
prawney brylantam i'i rubinami w y sa d za n e /ta b a k ierk i- z fcimieniem? Lapisr Lasuli’ w z ło to ’ 
optawney r N um izm atów różnych złotych i- srebrn ych , za-gotowe pieniądze , które każdego 
czasu- w Krakowie-.w Rynku pod L . 2 0 vw id rieć : raoźńa tudzież'w  d n i u "  36'Pażdżiernika'r. b„- 
o godzm ie 9 ranpey w tychże Sukiennicach sprzedane- będiy przez licytacyią : sragi, daszki- 
gontowe* i obrazy.

W  Krakowie-dnia 15 Października r. 1827 A  3lStodkopik\r Kom; Sąd!
*"■ ,

Do- H andlu korzennego’ przv' uJicy G rodzk iej nod N rem  229 dom u prowadzonego a 
odznaczającego? się- pod; czarnym  k ru k iem , nadszedł transport świeże mar? nowanych ry b , 
iakiem i są : s u m m > szczupak, karpy i t. p. których każdego czasu z-pom iern j cenę tamże 
doitau utoz.ua.


